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Póki my i Bogiem, Bug i num, któł przeciw nam? ROCZNIK VIH lito przykazanie: nie mów i nie pieg wszystkiego co 
myślisz i czujesz, ale myśl i czuj wszystko.

Potrzebne nam są Koniecznie: wiara i miłość, praca i nauka, oszczędność, trzeźwość i stowarzyszeni?,!

W przyszłym Ntze Katolika“ zacznie się 
nam Powieść.

Rcdakcyn.

Wyjątki z mów Sejmowych.
(Według tłómarzenia „Dzi-.ra. Puzn.‘)

Poseł ks IJr. Jażdżewski!
Jak dal k<> s:ęga nslezu polska hiśtorya, nikowu 

ani na myśl nfS przyszło ząprz ezać, iak by majątek 
koiiujli.r. polskiego Kościoła nie był ró-vnoc/ešme wla 
sr,ością p >r,s/,<jchii.’go Kościoła. Tćj zasady pralnej 
trzymamy píp i dzisiaj i trzymać jćj się będziemy dopóty, 
dopóki ćędziemy mieli prawo prz< mawiania w »ej mierze. 
W najnowszych czasach 'diął rząd pruski prz<z s.kulu- 
ryzary-ą ternu polskiemu Kościol >wi znaczną część ma­
jątku" oaro vsnego mu przez ą&ssych oji ów. Co się 
dzieje 7. tym majątkum, o tćm nic no wiony wiemy 
tylko, ż- r.ie służy ani naszemu Kościołowi, ani naszym 
Lar dowym interesom. Pi zwolę sobie zwrócić uwagę 
wysokićj 1 by na to, źe jeżeli projekt stanie się prawem, 
tylko w takim razie moż- być przyjętym przez katoli 
ckic gmiuy, jeżeli Kościół k tolicki przez repreuntan- 
tów swych prawo to zaaprobuje. Jeźrli prze ież 
Kościół katolicki nie przijmie tego piawa, w takim 
raz e nie będzie mogeo być wprowadzonem w życie.

Kto chce zlupić drugich, jest jeszcze gorszym świad­
kiem Otóż, pan. wip, komisarze p. ministra wyznań 
chcąc złupić duihowieństao obudwóch na.zvch dyecczyi 
Jawną jest rzeczą, panowie, że króDw-cy komisarze 
administrujący dvorná d-ecezi ani Gnieźnieńską i Poznań­
ską, postępują z duchownymi ty<-h dyecezyi z jak naj­
większą bezwzględnością N pastowani jesteśmy przez 
łych parów i oskarżani w różny sposób dla tego, że 
kvtnis irza rządowego nie chcemy uznać za wicebiskupa. 
Już w przeszłej kadcncyi powiedziałem i dzisiaj raz 
jeszcze to powtirz m, że my w naszej archidyecezyi 
znamy tylko jtdnego biskupa a t.ym biskupom jest hr. 
Ledóchowski Jego tylko możemy słuchać, lub przezeń 
wy znaczonych osób. Ponieważ w smutném znajdujemy 
się położeniu, będą; w kolizyi z prawami państwowemi, 
panowie komisarz * przeto postępują sobie z nami w spo­
sób Dieznany i niesłychany Da polu administracyjnem.

Od 1» lat jestem administratorem kościelnego ma­
jątku i znam stosunki nii tylko néj najbliższe,' okolicy, 
i te i obudwóch na«zych archidyecezyi dość dokładnie i 
«t warcie wyznaję, że władze dmhowue surowe ca wet 
były pod względem tdministracyi kościelnego mająlku. 
7.e pomimo t« go tu i owdzie pewna mogła zajść niere- 
gnlarrość, to mczigo nie dowodzi, a zdarza się to nie­
raz we wszystkich gałęziach admraistraeyi. Jeżeli w ęc 
ł 2, 3 lub 4 proboszezy nie było dość punktualnymi 
w a-imimstracyi kościelni go majątku, nie m< żna zarzutu 
ti go na całą rozciągać dyeoezyą, juk to uczyń ł p. ko­
misarz P. minister w y mań zacTtował ram w dnii 
wczorajszym nazw i ,ka trzech proboszczów, którzy już uie 
żyją i bronić się nie mogą Tym sposobem, pan wie, 
można wi*le puścić w świat nie obawiając się sprosto­
wania bo oskarżone niejako przed tą tu Izbą osoby już 
się bronić nie mogą. (Poruszenie.)

Deputowany Windthorst z Bitkfddu oświadczył 
w czoraj, że skoro przedłożony projekt stanic się prawem, 
gminy z najwięk =:zą ochoi zością obejmą zuizą l kościel 
jtvcb majątków. Co Bię stanie, nie wiem panowie tyle 
przecież pewna, że z mego stenowiska cłętniej widział 
bym np<łoie wyzucie nas z kościelnych majątków, niż 
abiśiny mieli być płatnymi przez gminy w spesób, jak 
tej o sobie tyczy rząd królewski (Niepokój)

Prawo to jest, mém przekonanym, wypływem ustaw 
majowych Królewski rząd przek .nal się, że na dotych 
czasowéj drodze n e skończy sprany z Kościołem kato­
lickim. Dla tego przekłtda lep gminom. « by je nań s< łmj 
tać. Sądzę przecież że gminy nie dadzą się nań schwy 
tać i że może rząd królewski bęozie zmuszony wziąść 
w swe ręce kościelny msjątek. Mogę tylko na to po 
wiedzieć rządowi: Niech mu będzie na zdrowie!

My i bez kościelnych majątków nie utrą imy wpły­
wu na nasze gminy.

Panowie s;ę dziwicie! Otóż powiem wara, że naj­
uboższe duchowieństwo na świecie, irlandzkip. wywiera 
największy wpływ na lud.

Poznałem tamtéjsze stosunki dość dokładnie i mo­
gę wai zapewn ć. panowie, że tam i łaśuie, gdzie ducho­
wny met najuboższy, gdzie żyje z jałmużny gnany, wy- 
wióra wpływ największy. Czy przez to odjęcie nam ko- 
ś ielnego majątku wpływ dusz upadnie, wątpię bardzo. 
Co się mnie tyczy, otwarcie oświadczam, że wolę najwię­
kszą biedę z zachowaniem czci. niż największe bogactwr 
z niesławą pożywać, i w téj mierze mogę oświadczyć 
w imieniu mych rou ,ków, że nasze gmin , nas/e kato­
lickie, pol-kie gramy nic przyjmą samoiządu z rąk pru­
ska go rządu bez zezwolenia przełożonych duchownych.

Powiedziałem uż, że nie jesteśmy, my Polacy w 
Sejmie, filą frakcyi cřútruaa; szanujemy tych panów i 
jesteśmy im wdzięczni, że dzisuj, jako towarzysz»- niedoli, 
p lulają nura rękę ;dy praw naszych bronimy w tej Izbie, 
ale i wa-e, panowie będzi-my wdzięczni, jeśli i wy to 
samo uczyuici * i prosimy was, abyście w obec nas tą 
samą kierownli się sprawiedliwością, jakićj dla siebie 
r«ś-icie ipśli wymierzycie nam, panowie, w téj wys. 
líbil ową sprawiedliwość, w takim razie nie będziemy 
i na pi lu politycziićm znali ż idnéj różnicy pomiędzy 
posłami centrum, stronnictwa natioi.alliberałów, stron­
nictwa postępowego i i nr y li stronnictw. W tych więc 

. tylko stosunkach możemy pójść r;.zem z wami na polu 
polityczném. Cele, ku którym zdąm tutaj frakcj a cen­
trum, różnią się o cal riebe do naszych celów, pano­
wie tamci reprezentują int rese ludu pińskiego, 
ludu niemieckiego, my zaś nie jesteśmy z tych 
prostych przyczyn rzecznikami owych int rcsów, iż nie 
jesteśmy Niemcami i nie chcemy być Niemcami; —‘my 
jesteśmy p.zedstavicielami naszych polskich interesów 
i będziemy t-*k długo ttać na ich straży, dopóki obrona 
ta będzie nam możliwą i poitvebnij Do tego zaś nie 
są powołani panowie z centrum — Możemy iść z nimi 
ręka w rękę na polu kościrlnćm i pójdziem niezawodnie 
razem a to nie dla tego, żo da się to pogodzić z zasa­
dami idrownwtwa centruji), lecz, że zapatrywanie nasze 
z wspóluéj czerpiemy wiary, z źródła v spólnéj konsty- 
tucyi Kościoła katolickiego, który jest zarazem naszą 
chlubą narodową — ot i cała przyczyna, iż idziemy 
wspólnie z posłami stronnictwa centrum. Jak już nad­
mieniłem, cele nasze są różne i dH tego nie możemy 
iść ręka w rękę z tymi panami w sprawach politycznej 
natury.

Jeśli rządowi, pruskiemu zechce się zabierać ma­
jątki podarowane Kość ołowi katolickiemu przez naszj ch 
przodków, poddamy się i w takim razie twardéj konie­
czności.

Poseł Re'chensberger przeciw prawu:
Chcici ; w projekcie niniejszym prawnie ustanowić 

całkowitą organizacją gminy kościelnej i sposób całego 
rozgałęzi nia téi orgar izacyi Czyż , uz sebie nie przy- 
p minacie, jak d .piero w roku zeszłym przyszła do sku­
tku organizacja gmin protestanckich? Czy może za po­
mocą prawa? Bynajmniej, Tanowie, ale raezéj jedynie 
przez postauovdenic i uchwalę najwyższego biskupa pru 
skiego, pr ez monarchę panującego, bez najmniéjszego 
współudziału prawodawczych czynników. W roku zeszłym 
niemn.ćj, jak w rado- licznych poprzednich razach ni­
komu na myśl nie przyszło, by środek taki, należący 
wjłącznie do rządu kościoła, uważać za nal. żący do 
dziedziny prawodestwa. A dziś przekłada sejmowi ten­
że sam rząd, który dopiero w zeszłym roku z uchyle­
niem krmnptencyi czynników prawodawczych ustanów:! 
urdynac; ą dla proie tanckiego koicie ła nieledwie równie 
brzmiącą, chociaż zacienm, ną ordynacją kościelną dla 
gmiL? Gdyby Izha miała to przyjąć, wtenc as zaiste da- 
lekośmY już zaszli

Jakirż zaś przepisy zawiera niniejszy projekt 
względem zarządu kościelnych gmin katolickich, miano 
wici. systemu wyborczego? Uprawni rym do wyboruma- 
byc każdy same dzielny pełnoletni członek gminy kościel- 
néj. O żadnym dalszym rekwizycie, o uczcivém życiu, 
o czynnym udziale w kościclnćm życiu nie ma ani mowy. 
A co jest przy tom nader chrakterjstyczném, to. że 
znajdujemy się tutaj wobec jawnego zamiaru opuszcze­
nia tych właśnie rekwizytów; gdyż w pierwotnym pro­
jekcie powiedzianem jast wyraźnie w §. 6: „Od wyko­
nywania prawa wyborczego są wykluczeni ci, którzy 
przez po iardę dla słowa b. żego i z powodu nieuczci­
wego żicia kośr-.elnego dali publiczne zg irszeme (Słu­
chaj iel w centrum). Czy opuszczenie takie stało się 
w intereue państwa bogobojności i dobrych obyeza; )

W niniejszym projekcie wykluczeni są z czynnego i bier­
ne g i pra va d i wyborów duchowni w protestancko j ordyna- 
cyi kościelnej coś podobnego nie zachodzi. Przyznaję 
otwarcie, że jeszcze nie wierzę w podobieństwo, żeby Izba 
taka u it.av ę przyjęła Panowie czyż chcecie rzi czywiście 
na drodze tej postępować daléj? "N.e mogę sobie wy­
stawić wiçcéj poluźnionego państwa, niż państwo pruskie, 
w którém żyjemy, g Izie z każdym dniem uczucie reli­
gijne obywateli w trzeciéj czyści całej ludności tik bar­
dzo bywa obrażane, gdzii cierpliwość ich na tak wielką 
zostaje narażaną próbę (Wielka prawda, oklarki w cen 
trum). Ta próba egmowa dotychczas została pri nirwa­
ną i spodziewrm się, że to i nadal nastąpi. ‘Ale fakt 
ter nie zmriejsza w uiozém odpowiedzialności tych.któ- 
r>y stan ten wywołali. Mam nadzieję, że jeszcze nie 
będ :ie zapóźno zawrócić, a jeśli to nie odst ąpi, w takim 
razie w nnejsce zdania „Zgoda buduj “, kt. re się dla 
Prus jeszcze w roku 1866 i 1870 sprawdziło, przeciwne 
zdanie „niezgoda niszczy" nastąpi (Oklaski centrum, sy­
kanie na lewicj).

P<seł baron Schorlemer-Alst przeoiw 
prawu:

A czy w kasach paliwowych, po wiato -,-ych i gmin­
nych nie zachodzą s ę nigdy ddekta? Czyż to z kasy 
Amtu górniczego wl Wrocławiu nie u hylono 183,000 
tal., a 7 kasy sądowe, w Hmxter 40,Oui talarów (słu- 
hajcie! w centrum). Czj zaś powierzono dla tego księ­

ciu Biskupowi we Wrocławiu i Biskupowi w Paderb >r 
nie udzi ł w nadzorze nad adraini traryą majątku pań 
stwowego? - Wehr°nfennig wreszcie powołuje się 
zawsze na troskliwą opiekę pamtwa pruskiego, które 
z własnych środków uposaża duchownych a nie nakłada 
na to podatków na dobra kościelne AIrć one dobra 
kościelne już spożyło, już od dawna je pochłonęło pań­
stwo, a to, co dzisiaj daje, nie równa się nawet piocen- 
tora od setularyzowanego majątku kościelnego.

I to pręwo przekazuje administraiyą majątkową 
w ostatniéj instancyi państwu; jest to znowu ofiara 
któréj domaga się bożyszcze państwowe. Tym razem 
bożysz zem tern jest znana bardzo dobrze osobistość 
ale takie bożyszcza zmieniają sięl Mieliśmy system 
Miihlera, teraz man j sjslem Palka, któż to wie, co 
jeszcze nastąpi! może? Większość reprezentacji kraju 
pali tę ofiarę Kościoła katolickiego mamy tu žatém 
absolutyzm większości, najniebezpieczniejszy ze wszy- 
ki h, ponieważ gorzej jest mieć wielu tyranów 
niż jednego. Rzecz oczywista, że człowiekowi krew 
udeiza do gło»y, jeśli słyszy, iż w obec więzienia naszych 
Biskupów, w obec wj ~oły wama z kraju naszych księży, 
prawo niniejsze dziełem pokoju nazywaią. Bądźcie 
sprawiedliwymi ipdfctawąie po prostu następujące pra wo 
§. 1. Administracją katolickiego majątku koś :ie'nego 
zajmu-e 6ię rząd. § 2. Wykonywanie niniejszego pra­
wa powierza się ministrowi oświecenia. Wtedy mieć bę­
dziecie sekularyzacją wynik zdania; własnością jest 
kradzież.

Majątek funda, yjny téj saméj opieki wymaKaćmoże 
co majątek prywatny, u następstwem prawa tego jest to 
tylko, że i ten poddać można pod zarządem państwa.

Wiadomości polityczne.
Niemcy. Sejm pruski obradował nad do­

chodami i wydatkami różnych ministerstw, przy- 
czem do niektórych ciekawych rozpraw, miano­
wicie kiedy była mowa o tajnych funduszach 
dla ministra spraw wewnętrzynych, o przekupy - 
waniu gizet liberalistycznych. Zarzucono mini­
strowi że jest stronniczym, że nie dla wszystkich 
jedną miarą mierzy. Po stronie sprawiedliwości, 
cnoty i godności obywatelskiej, po stronie ludu 
stali znów tylko deputowani z centrum, libera­
liści i postępowcy głosowali za tajnymi fiindu 
szami, chwalili postępowanie rządu względem 
gazet katolickich itd. Mówiono także o skoh- 
fiskowaniu (policyjném zabraniu; Germanji. Cho­
ciaż posłowie katoliccy wykazali że takie postę­
powanie jest niesprawiedliwe i ostro je zganili 
chociaż minister fcprawiedliwości nie mógł nic
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słusznego odpowiedzieć na to, to jednak chwalono 
całą, sprawę i powiedziano, że tak będą i dalej 
postępować. Upominano rząd aby więcej budował 
kanałów n. p. potrzebny do handlu węglami 
kanał z Raciborza do Wrocławia. — Cesarz 
rozporządził aby każda dziesięciomarkówka na­
zywała się „koroną“, dwudziestomarkówka „po­
dwójną koroną“ (doppelkrone). — Reinkens 
napisał okólnik, w którym, jak zwykle, mówi
0 posłuszeństwie dla praw rządowych pod każdym 
warunkiem, występuje przeciw katolikom, których 
gani siebie chwaląc. List Reinkensa wobec 
wzniosłych listów biskupów. katolickich wydaje 
się jakoby w... między orłami. — W Berlinie 
odbywa się zjazd rólników niemieckich. — Li­
beraliści podburzają rząd do wojny z karlistami, 
jakoby oni obrazili honor niemiecki zabijając 
człowieka podejrzanego o szpiegostwo i strzc- 
lając do okrętu, o którym nie wiedziano że nie­
miecki; zapominają zaś że Garibaldi z Włochami 
bezprawni wmieszali się do wojny Francuzów 
przeciw Niemcom, tu więc honor niemiecki więcćj 
obrażony. Lecz liberaliści nie kierują się słu­
sznością ani pewnymi zasadami, tylko namię­
tnością i nienawiścią przeciw kościołowi, dla 
tego jednę sprawę sądzą inaczej u katolików 
a inaczej u innych. — Socyaliści mówią: dobrze 
że rząd toruje nam drogę usuwając księży. Skoro 
tych nie będzie, to my łatwo dostaniemy robo­
tników i lud na na^zą stronę, potem my będziemy 
panować, my ludzie pracy rąk a nie ladzie urodzenia 
ani pieniędzy. — W Antwertpji założona gaze­
tka liberalistyczna niemiecka, bo pieniądze nie­
mieckie i za granicą chnjnie się wydają aby 
przekupić gazety, których głos ma bałamucić 
ludzi i śpiewać na pewną nutę. — Minister oświad­
czył iż nie można nikogo zmusić aby sprzedawał 
na targu tylko podług wagi a nie podług miary.
— Rewizya mięsa wieprzowego ma być z po­
wodu trychin konieczna i obowiązkowa. — Rząd 
miał zeczłego roku z wód kąpieli dochodów 
480,090 tal. — Protestancka gazeta w Lipsku 
wzywa do modłów za kościół luterski. —

Bawarya ma długów rządowych więcej niż 
500 milionów talarów. — Liberaliści w West- 
falji i nad Renem coraz więce^ tracą znaczenia
— Katolicka gazeta ludowa „Pauhnusblatt“ w 
Trewirze ma w pierwszym kwartaleprzeszło 10,0()0 
abonentów. — Przeciw katolikom tyle w Niem­
czech procesOw. że nie można donosić o wszy­
stkich, tylko o ciekawszych, n. p. w jednym 
razie zasiadło na ławce oskarżonych 40 osób, 
pomiędzy nimi 2 księży ; 2 stowarzyszenia były 
oskarżone że stały ze sobą w związku,lecz uznano 
je za niewinne. 25 Lut. toczyły się przed La­
dern apelacyjnym w Monasterze 4 sprawy kul- 
turnicze. — „Gebirgsbote“ w Kłodzku został 
zabrany z powodu okólnika papieża. , Germanją“ 
w Berlinie zabrano 4 razy w jednym tygodniu, przy- 
czem odwołano się na paragraf i na pov^ody, któ­
rych w sprawie gazet nie masz wcale. -W Poznai 
skim braknie na 1700 nauczycieli 9t>0. — W Byd­
goszczy odbył się niedawno chrzcct baptystów, 
(którzy chrzcą dorosłych, ponieważ w piśmie św 
niemasz mowy o chrzcie dzieci), w przerębli 
wyrąbanćj w lodzie przez zanurzenie. Chrzcący
1 ochrzcony stali we wodzie zimnej, w szatach.
— Redaktor Gayzler w Poznaniu skazany na 2 
mieś. więź. — Zona kowala z pod Kcyni napa 
dnięta przez parobka na drodze i sponiewierana, 
umarła wskutek tego. Słychać też często o sa­
mobójstwach. Złe obyczaje i dzikie a pogańskie 
szerzą s>ę wszędzie. Skore liberaliści zapanują 
wszędzie, będzie niezawodnie lepiej. — Należy 
się wystrzegać „gazety Leckiej“ polskiej prote­
stanckiej, bardzo nieprzyjaznej kościołowi, wy­
chodzącej w Prusach w Lecku dla Polaków- 
Mazurów protestantów. Gazeta ta zabłąka się 
czasem w nasze strony. — Na Kujawach Po­
znańskich zakładają cukrownię. — Tow .rzy- 
stwo naukowej pomocy Poznańskie miało zeszł- go 
roku dochodu 14,568 tal. 17 sgr. 9 fen. wyda­
tków 12,144 talarów 12 śgr. 9 fenig. — Orę­
downik rada aby ludzie nie chodzili w »prawach 
sądowych do pokątnych adwokatów, którzy wiele 
kosztują a mało” umieją, lecz wprost na sąd. 
Ponieważ na każdym sądzie jest wyznaczony 
urzędnik (deputowany tygodniowy, Wochendepu 
tirter), o którego trzeba się pyiać i który ma 
obowiązek z urzędu J)OZpłi»tliie udzielać rady

i pomocy ustnie i piśmiennie wszystkim bez 
wyjątku we wszystkich sprawach sądowych. — 
W Prusiech zach. uwolnił sąd gospodarza oa 
Pucka oskarżonego o obrazę Bismarka. —- Pre­
zesem rejencyi w Kwidzynie mianowany Flott- 
well, syn dawnego prezesa w Poznaniu. — 
W Chojnicach był wielki pożar, zdaje się pod­
łożony. — 2 redaktorów „Przyjaciela Ludu“ uwię­
zionych, 8 nowych procesów mu wytoczonych, 
rewizye w redakcyi drukarni prawie przy każdym 
numerze, odbywane przez sędziego, przyczem żona 
redaktora musi się nasłuchać niejednego.

Zagranica. Proces bankiera Offenheima 
we Wiedniu, przy którym się okazało że Au- 
strya zgniła od stóp do głowy, skończjł się uwol­
nieniem bankiera. Jakże oowiem karać jednego, 
kiedy podobnych mu jest tysiące od najniższych 
przekupniów do najwyższych panów. Zawsze 
to dobrze że takie sprawy wychodzą na jaw, 
mogą się przyczynić do poprawy ludzi. Mini­
ster Banhaus, także w ten proces wplątany w 
sposób nie pochlebny dla niego, wyjechał za 
urlopem na 2 miesiące. — We Lwowie odbył 
się zjazd marszałków powiatowych, celem narady 
nad polepszeniem dróg. Jak zwykle mało ura­
dzono a jeszcze mnićj wykonają. — Nowe mi­
nisterstwo we Węgrzech utworzył baron 
Wenckheim, lecz trudno me będzie, bo nikt nie 
chce kierować okrętem pełnym dziur. W Kro- 
acyi zaprowadzają także w stósuukach rządowych, 
mowę ludu, narodową, mowę rządzonych, kroa- 
cko serbską. — Wiole niekontentych stronnictw 
wAustryinie posyłano posłów, żądając wpierw 
praw sprawiedliwszych dla siebie, lecz przez to 
przeciwnicy ich mieli wolną rękę, mianowicie 
dla tego, że posłowie galicyjscy nie cofnęli się, 
dla tego coraz więcćj przestawają stać zdaleka 
i zaczynają się zbliżać, aby mogli działać. — 
We Francyi tymczasem porządek zapewniony, 
bo większa część sejmu zgodziła się na rzecz­
pospolitą i nowe prawa celem jćj urządzenia. 
Jednych zmusił do zgody strach przed rewolucyą, 
drugich przed rodziną Napoleonów. — Z Fran­
cyi wywieziono w miesiącu Styczniu towarów 
za 2901 > mil. franków za 83 mil. więcćj niż 
przed rokiem w tym miesiącu. Handel bogaci 
kraj jak dawnićj, bo ł rancuzi to naród zgrabny 
i przemyślny, a kraj bogaty we wino, zboże, 
owoce itd. — Z Rusyi donoszą że pogłoski o 
zgiomadzeniu wojska nad grauicą niemiecką są 
fałszywe, że Rosya jeszcze nic gotowa do wojny, 
Gazety rosyjskie bardzo się starają o s .erzeuie 
nowoprotestantyzmu, ponieważ chciałyby zni­
szczyć rzymsko katolicyzm kiedy unici już zni­
szczeni. — Naczelnik okrętów amerykańskich 
iadmiral) oświadczył otwarcie, ze okręta amery­
kańskie są stare i kiepskie, że okręta umych 
państw zaraz by je pokonały i trzeba myśleć 
o budowaniu nowych. — Sejm Włoski zatrzy­
mał karę śmierci, którą wielu chciało znieść.— 
Przeniesienie stolicy włoskićj do Rzymu koszto 
wało dotąd 22,038,710 lirów. — Garibaldi, któ 
remu następca tronu i najwyżsi urzędnicy wię­
cej nadskakują niż królowi, bawi się myślami 
jakby osuszyć w*elkie bagna w okolicy Rzymu, 
które są przyczyną chorób. Potrzeba do tego 
milionów pieniędzy, a u rządu włoskiego długów 
co nie miara. —

Sprawy ko&cioła.
Poznańskie i Prusy. Ks. biskup Jeniszewski 

wypuszczony z więzienia poszedł na probostwo w Ko­
źminie, a kiedy go policya obawiająca się rozruchów, 
prosiła aby wnet miasto opuścił, udał się do sąsiedniego 
proboboszrza w Wałkowie, przyjaciela swego. Po dwóch 
dniach przyniesiono mutuwnocypaszportzagranicę i wnet 
wywieziono do Frankfurtu nad Odrą, zkad ks. biskup 
udał się do Berlina. Nim go wypuszczono z w ięzie...a 
odbyto u niego śc'słą r. wizyą To pierwszy biJknp wy­
dalony z dyecezyi. — Ks. Hebanowski uwięziony Meble 
(sprzęty domowe) zafantowane a j«ż nie n. leżące do 
niego, musiano oddać na rozkaz z Poznania i wynagro­
dzić szkodę. — Ponieważ niemasz co tantować u księży, 
zabierają meszne i jinae dochody kościelne pr/eznaezoné 
na utrzymanie księdza, fiA nabożeństwo i msze święte.
— Ks. Jarosz po czwarty raz uwięziony we Wrześni,
— Areszt majątku kościelnego we Wysoce zniesiony. — 
Pan Niegolewski we Włościejewkach został zfantowany, 
ponieważ nie chciał dać urzędnikowi świeckiemu mesznego 
(na msze św.,) kiedy księdza przy kościele nie ma. — 
Dyrektor gymnazyalny w Nakle podobno zakazał uczniom 
chodzić na nabożeństwo do kościoła perafjalnego. —

W pewnćj wsi lud me chodzi na nabożeństwo do ko­
ścioła, pont waż się dowiedziano że proboszcz pisuje do 
Massenbacha. Tizoda czuwa nad pasterzem. — Wyto­
czono proces kilku ludziom jakoby się buntowali podczas 
wywiezienia ks. Daszewskiego w Prusach. — Ks. Hunds- 
dorf wydalony z obwodu rejencyi kwidzyńskiej.—Kilku 
księży z Prus i PoznańskGgo w powiecie Toruńskim 
badano przed policyą. Dość odprawić mo?ą św. cichą, 
odwiedzić księdza, być ua ślubie jako gość, aby mieć 
śledztwo policyjne — W szkołach miejskich w Gdań­
sku nie udzielają od 15 miesięcy nauki religji. Katolicy 
znów podali skargę na to. —

Z nad Renu i Westfalji. i t. d. Biskupowi 
Monasterskiemu, któremu rząd na nowy rok nie wypła­
cił p«nsyi, przysłali wierni 2000 tal — Biskrp Pader- 
bornski zoctał uwolniony w jednym procesie. — Pewien 
rewizor poczt nad Renem podobno groził urzędnikom 
że zostaną wydaleni ze służby jeżeli będą należeli do 
jakiego stowarzyszenia katolickiego. — Księża w Buren- 
thal i Wildlingen żyją już z jałmużny wiernych, i mie­
szkają w domu prywat lym, ponieważ majątek kościelny 
ïabrany, domy proboszczowskie zamknięte. — Pewien 
burmistrz katolik wolał stracić urząd niż wv«tąpić z 
rozkazu rządu przeciw proboszczowi. — Liberi liści 
radzą, aby księgom, którzy u siebie przyjmują swych 
współkapłanów, pi zysłać w dom i kazać żywić kilku lub 
kilkunastu żołnierzy. Moskale służą za wzór. — W pe­
wnym więzieniu nad Renem siedzi ks ądz i żyd, który 
umyślnie zbankrutował na 130,000 tal. Ksiądz skazany 
na wiele miesięcy, żvd na kilka tygodni. Ksiądz musi 
jeść z więźniami i już wskutek tego chorował, żydowi 
wolno przynosić jedzenie z pierwszej oberży. Żydowi 
zaraz odpowiedziano na jego prośbę, księdzu wiele 
później, i t. d. — W pewnej parafjj chowano Rcinken- 
sjanina blisko kościoła katolickiego w którym się od­
prawiały nieszpory. Ksiądz i paiafjanie zostali ukaLani 
ponieważ mieli zbyt głośnym śpiewem przeszkadzać 
p< grzebowi. — Arcybiskup koloński ma zapłat ić chociaż 
nie pobiera pensyi, podatku na rok 1875, marek 1700. 
— Biskup w ilildesheim skazany na C00 M. — Biskup 
w Limburg wyfantowany na 400 tal. — W Baderji 
w Mosskirch Reinkensjanie wtargnęli do kościoła i wy­
pędzili przez to katolików. — Pewien ksiądz skazany na 
7080 M. 6 innych k>ięzy w jednym terminie każdy 
na 150 M. — Rząi* badeński w^ywa po czwarty raz 
księży, aby się stawili na egzamin. —

Szlązk. Ksiądz Malik Wjdalony z obwodu rejen­
cyi Opolskiej. Ks Ksclek z Beneszowa ź 5 powiatów, 
Ks Malik skazany oprósz tego na 1800 M. chociaż prawo 
nakazuje aby kora pieniężna nie była wogóle większa 
jak 100 M. — Ks. Langer wydalony ze Szlązka. — 
Rząd pruski zebrał dotąd 110,958 tal. nie płacąc bisku­
pom i zakładom kościelnym pieniędzy należących się im.

W Białe w Galicy i przystąpił jakiś gymnazjasla 
niedokończony, należący do sekty Banasia, do ołtarza 
przy końcu mszy św. kkdy kielich już był przykryty i 
uderzył w niego silnie kijem, mówiąc: biję tego Boga 
który nie zna sprawiedliwości. Młodzieńca uwięziono 
natychmiast. Podobno ajenci sąsiedniego rząau utrzy­
mują umyślnie w Białe sekciarskie rozruchy. — Odbył 
się wiec (zgromadź« mej zwiąsku ludowego katol. w niż­
szej Austryi. — Kościół katolicki w Genewie w Szwaj- 
caryi, zbudowany ze skład* k katolików nie tylko szwaj­
carskich ale i zagraniczny ch, dostał się w ręce nowoprotes- 
tantów. Proboszcz i dyn keya związku katolickiego 
protestowali przeciw temu — Siostry miłosierne w 
Szwajciryi wydalone z domu ubogich, którzy je żegnali 
z nieopisanym żalem. Chłopcy ze zakładu uciekły za 
siostrami, policyanci przyprowadzili ich napo wrót. — 
W Alz tcyi także wydalono z jednego domu siostry miło­
sierdzia. — We Francyi jets 5 kardynałów, 14 arcybi­
skupów, 80 bi kupów. — Papież przyjmował deputacye 
z Meksyku i Malty. —

Cóż się stanie z katolikami w Prusiech ? pyta 
się wielu. Według sądu ludzkiego, jeżeli Bóg pozwoli 
ludziom działać i im nie przeszkodzi, to tak będzie 
Biskupi będą za granicą, gdzie będą kapłanów święcić 
i wysyłać ; zewnętrznejurządzenie i porzą lek kość. dzisiejsze 
zostanie zniesione, nie będzie kanoników, ani kancelaryi 
duchownych ani aktów, ani dziekanów, ani pr iboszczy, 
ani kapelanów, lecz będą kapłani missyonarze, którzy 
będą sprawowali urząd kapłański, nauczycielski i pasterski 
tajemnie, w różnych miejscach i w różnym czasie. Będą 
pewne znaki po których będzie można poznać prawego 
kapłana wysłanego przez biskupa, i odróżnić ud fałszy­
wego proroka. Katolicy bęaą się więcćj i gorliwiej modlili 
w rodzinie i wspólnych zebraniach z kapłanem i bez 
kapłana, niż teraz, więcej będą się starali zgłębić naukę 
Cbrystus»wą niż teraz, kapłani będą gorliwszymi niż 
trraz. Drzewo kościoła katolickiego w Prusach będzie 
ścięte, a wyrośnie nowe, piękniejsze, świeże drzewko. 
Bu kościół nietylko na świecie, ale nawet w Prusiech 
zniszczonym być nie może, chociaż jest wielu złych ka­
tolików, to też jest na krocie tysięcy dobrych, pełnych 
wiary i miłości Boga. Kościół katolicki będzie pozba­
wiony całego majątku, lecz żyć i istnieć nie przestanie. 
Pięknie kościołowi w bogatej szacie i przjStoi mu ona, 
le ;z siła moc i życie kościoła nie zależy i od rzeczy ze­
wnętrznych Jeszcze więcej niż dotąd odpadnie kapłanów 
i świeckich od kościoła i będą ofiary składali duchowi 
czasu zamiast duchowi wiecznemu, zepsucie obyczajów 
będzie wielkie, bo wielu odstąpi od Boga i prawa jego. 
Większa będzie cnota z jednej strony, lecz i grzech z 
drugiej strony będzie większy i liczniejszy i iawnieiszy. 
Nastąpi tedy wielkie zamieszanie, poczcm pozna większa 
część ludzi że na złych drogach s!ę znajduje, że pobłą­
dziła, że wła n> rozum i pycha i pożądliwość ciała i świat 
nie wystarczy człowiekowi i zwiocą się do Boga, i po w-



řtaníe kościół jako słońce porvukn mnjowego, ożywi uy 
i oczyszczony, oświeci i wskaże ludziom drogę, prawiły 
i cnoty i będzie po dziesięcin dv mlziestu latach daleki 
lepiej niż teraz Lecz potne: a t raz męstwt, nnpli- 
wosci i wytrwałości, poświęcenia dla przyszłego pokole­
nia i przyszłych ceaeów i ciii <gólu, jesteśmy bowiem 
członkami całego kościoła po ». s/y stkie czasy ist niejącego
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Z pod Opola. Porowy Kostek zatrzymał w nocy 
ludzi uciekających z lasu z drzewem, ludzie go napadli, 
on broniąc się zastrzelił dwóch ludzi. Ponieważ jednak 
złodz.eji było okc-ło 10, borowy dostał kilka głęboktrh 
i wielkich ran w głowę upadł i został bez przytomności, 
złodzieje myśleli że umarł. Nad ranem przyszedł boro­
wy do siebie i z trudnością zawlókł się do swego mie­
szkania gdzie opowiedział co się stało. Ciało zabitego 
złodzieja znaleziono na poli innych z pewnością wykryją.

"Racibórz Obór posłów .Raciborskich jeszcze nie 
został unieważniony, bo sprawa jeszcze n*e skończona, 
lecz prawdopodobnie przyjdzie do tego. - Aktuaryuszá
M. który był uciekł z pieniędzmi, złapano we Wrocławiu
i odstawiono do Raciborza. — Istnieje tu związek celem 
opieki nad dziećmi zaniedbanymi. W roku iřwj było 
dochodu i 89 tal 12 sgr. 1 len. wydatku 285 talarów 
8 sgr. Opiekowano się zupełniu czterema chłopcami 
katolickimi, dwoma protestanckimi.

Bytom. Stolarz A. Heilig z Huty Laury został 
skazany na 2 tygodnie więzienia, ponieważ wszywał 
koś dół katolicki w publiczima domu. Swemu oskarży­
cielowi dawał 10 sgr. aby coinąt skargę, oskarżyciel zgo­
dził się na to, lecz sąd się nie zgodził.

Cieszyn. We'fabryce cynku Üonn.vsmarka n< 
Szlązku austryâckisp odeszło około 70 robotników od 
roboty, ponieważ jed.n z dozorców sponiewierał robo- 
tfliba. Robolnicy żądają zarazem wyższej płacy. — We 
jVfltfcowicacli, gdzie 4000 robotników, także panuje wiel­
bi6 nieukontentowarie.

Nissa. Ski.rgi katolików na Reinkensjanów z po- 
tfodu kościoła św. krzyża nie zostały uwzględnione, 
natomiast otrzymali Keinktnsjanie od ministra 250 tal. 
zapomogi na dwa lata.

Bytom Zegarmistrz Brodzki z K*ról. Huty został 
skazany na rok więzienia za obrazę Bismarka i króla 

• pruskiego
Racibórz. Na 723 domów jest w mieście 106 

Rynków, a zatem prawie c > siódmy dom "zynk. Po- 
C1.6jaż sposobność do grzechu robi grze zników, dla tego 
wielka ilość s/ynków, na których zakładanie władze zbyt 
łatwa dają pozwolenie, przyczynia się do szerzenia złych 
obyczajó». Tym yvie'éj że niektórzy gospodarze, nawet 
1° inałych minetach, wyzyskują namiętności ludzkie, 
zapijają ludzi nietjlko na ciele »le i na duszy, utrzy­
mują nierządnice, kuszą i wabią dla swego zarobku, 
b. izi lekkomyślnych. — (Gazety mają oboi iąz. k ontrzeeać 
publicznie przed takimi jamami rozbójnikówdusz ludzkich. 
Oby władze usłyszały ich głosu, oby prokuratorzy, którzy 
zważają na każde słówko w gazetach katolickich, pozwo­
lili sobie zwrócić uwagę na to bezecne i podłe gospo­
darstwo!)

Brzeg. Yv jednej z fabryk cygar wystąpiło 50 
robotników żądając większćj płacy, fabryka musiała prze­
siać roboty i wydalić 50 kobiet w niej piacujacycb.

Lignica. ltadzca rejrncyjny v. Beyer został ska­
lny na rok i 3 miesiące więzieria, utracę praw hono­
rowych ua dwa lata, ponieważ fałszował weksle 53 razy.

Opole. 20 Lutego przybył tu naczelny prezes 
Szlązka hr. Arnim, oDf jrzał ratusz gdzie mu się przedsta­
wił Magistrat, odwiedził eymnazwm, seminaryum. Później 
przedstawiono nu urzędników władz i miejskich, a na 
końcu kolegjum rtjencyjne i landratów.

Królewska Huta. Ks Schaf został skazany na 
3 marki kory, ponieważ pochował dziecko nie przeko­
na'iszy Sję że £mjerć została zapisaaa w księgach cy­
wilnego urzędu i że polieya zo.-tała uwiadomioną. — 
Założenie drugiej apteki dozwolone

Dąb. NnWv kościółek ma być wkrótce poświęcony 
przef ks. dziekana.

Njżssa. Przy zabawie na lodzie zapaliły się pudła 
ze sztucznymi ogniau j j p0paliłj 9 żołnierzy, 6 ciężko 
bardzo. Skoro odniesiono nieszczęśliwych do lazaretu 
bawiono się dalej-

Z pod Kozia. _Obór księga ua Ujeździe w posie­
dzeniu parlamentu dnia 21 Stycznia za nieważny uznany 
został. Ponowne obory w trzecim Opolskim okręgu 
wyborczy m, który się składa z powiatów Wielkich Strze­
lec i Ko; la, może wkrótce nastąpią.

Pięć nader czcigodnych mę/ów, którym z strony 
chrześcijańsko-koneeiwatycznéj ofiarowano kondydaturę

do parlamentu, z różnych przyczyn odmówili przyjęcie. 
Dla tegóż przyjął na życ/.e:ue kilku mężów zaufania 
wpływ na tfta wybór w okręgu mających i zgodnie z 
przełożonymi cnrześciańsko konserwatycznego związku 
na Szlązku kandydaturę tę do parlamentu niemieckiego 
(reichstagu) Ks. Karól (i raca 

Troszcz Imieinicki,
który skoro obranym będzie naturalnie do frakcyi Centrum 
przystąpi.

Od Mysliny. Już będzie rok jak do „Katolika“ 
nic nowego nie doniosłem, bo chrćtylkow naszćj wios­
ce trzy egze nplarze czytane by we ją, jednali sobie myślę 
że do ponownych wyborów przynajmnići. tak jak przeszłą 
rażą się grzi sznie dostajemy, gdyż przeszłą rażą tylko 
trzy os-jby z całej wioski, oddały kartki na przeciwną 
stronę, tak »obie zaś jednak myślę, że tą rażą się 
meda i tych trzech zbałamucić gdy już sami doznali,
co to jest i co to znaczy.------- Gdyż im przedtem
obiecano złote góry, tury ściółki a putém me dostali 
ani jednego igliwia. Gd/by też cbr chcieli i w innych 
wioskach sobie tak wiarusy przedstawić i poznawać 
co jest dobre potem sobie podać rece^ a mężnie bez 
strachu do ursyr przystąpić, a nie oglądać się na żadnego 
a wedł lg sumienia swego kartkę, oddać, tak swoję po­
winność uczynić, i święty obowiązek wypełnią c>> się 
tak każdemu katolikowi uczynić przynależy. Kochani 
Wiarusy! w duchu sobie myślę źe już nie będzie taa 
trudno jak przeszłą rażą gdyż ponownie pójdziemy to się 
niby już do ttgo przyzwyczaimy, prz z to od nich 
tchoiziiwość odstąpi K- M- Wiarus.

O Unitach.
Od czasu, jak administre lor (inlruz) Popiel zajął 

w Chełmie stolicę po biskupie Kuziemsł im, wiadomo że 
wszystkie parafie dyecozyi chełmsKiój ob‘ adzać zaczęto 
nowymi księżmi z Galicyi. W wielu miejscowościach 
lud nie dopuścił ich wcale do parafii, jak: w powia­
tach radżyliskim i bialskim, były i krwawe starcia 
z wojskami liniowemi, o czérn liczne aitykuły druko­
wane były na początku r. 1874.

Przez długi przeciąg czasu w powiecie wb sławskim 
duch był uśpiony, przykłady współbraci z ościennych 
powiatów nie wpływały wcale na jego rozbudzenie. D. 1 
stycznia 1874 r. wprowadzono ostatecznie w wykonanie 
okólnik Popiela co do liturgii i o Urzędów kościelnych, 
mający niby oczyścić je z naleciałości latinizmu. Wtedy 
to wielu księży dawnych, którzy dotąd jeszcze byli się 
utrzymywali na parafiach, poskładali urzędownie swoje 
i rozproszyli się po swiecie, jak komu było przezna­
czono. Tak wyjechał z Różanki ks. Paweł Zatkalib, 
z Sofiboza ks. Paweł Szymański, z Orchówka ks. Szu- 
labiewicz, z Holi ks. Ludwik Zatkalik, z Hołówna ks. 
Djakowski i wielu innych. Ze smutkiem przychodzi 
uaui zaznaczyć, że Pyli i tacy, którzy przyjęli okólnik, 
podpisali się i zostali na swoich paraihch. Tych jedn >k 
nie wymieniamy zostawiając ich ukaranie sprawiedli­
wości Boskićj i wyrzutom własnego sumienia. Od tego 
czasu nawet paru ujechało, jak słychać potajemnie, 
uje mogąc się widać pogodzić ze swojem sumieniom.

Opuszczone przez prawych Unitów parafie obsa­
dzono nowymi, przybyłymi z Galmyi (jak to wyżćj 
wspomnieliśmy). Wszędzie już wtedy objawiła się dla 
nich niechęć u ludu, wszędzie prawie zaczęto się ob­
chodzić bez ich posług przy chrzcinach, weselach i po­
grzebach. Spowiedź wielkanocną w każdćj wsi (i to 
iuż i w powiecie włodawskim nawet) odprawiła zale­
dwie jedna dziesiąta częs" ludności i to naglona przez 
miejscowego diaka i milicj antów. W wielu wsiach za­
ledwie ją odprawili bratczyk’ i sołtysi, a to ula tego 
że ze Bwego urzędu bardzićj są na oku władz Kobiety 
wogóle silny opór w praktykach religijnych stawiają.

Pomimo tego stanu biernego oporu, miesiące od 
stycznia do września przeszły na pozór spokojnie, przy 
zajęciach róluych. YV tym to jednak miesiącu dały się 
słyszeć głosy: „Niechno żniwa i siewy skończymy, to 
musimy przecie porządek zrobić.“ W tymże samym 
miesiącu, t. j we wrześniu, po.awiła się w powiecie 
bialskim, wsi Międzylesiu, należącćj do dóbr R jdeńskich 
dwónast letnia dzieweczka, córka włościanina tamtej­
szego, która jak mówi, mając objawienie od Matki 
Boskićj, na wszystko zaklina unitów, aby trzymali 
przy swcjćj wierze św., aby nie uczęszczali do cerkwi, 
gdzie obrzędy zmienione. Wzywania tćj dziewczynki 
modły głośne o wytrwanie dla Unitów, przepowiada 
nie jakoby dla nich lepszéj przyszłości, wreszcie cier­
pienia straszne, niby fizyczne (choć doktorzy przyznają, 
że organi &m jćj zdrów zupełnie), ciepienia, mówimy, 
i bóle, jakich doznaje, mówiąc, że to cierpi za odstęp 
ców, wszystko to rozniesiono ustami tysiąca ludzi, 
którzy ją odwiedzają, pobudziło do działania mieszkać ■ 
ców takich wsi nawet, gdzie lud zdawał się uśpionym 
zupełnie. Nadto bulla Ojca św. z dnia 5 maja 1874 
roku do biskup**, lwowskiego, Sembratowioza, i do dye- 
cezyi chełmskićj, rozrzucona niewidomą ręką w wielu 
egzemplarza :h, roznieciła ogień, który i ták ilał w ka­
żdćj piersi od czasu, jak Moskwa z cynizmem sobie 
właściwym targa się na największy skarb, jaki jest 
religja u ludu. Tym sposobem nie zrobi ona sobie 
wiernych poddanych, może batem a nawet kulami, jak 
to miało miejscć w Drelowie, Pratulinie i Polubiczach 
przymusić ich do chwilowego wykonania swćj woli, 
ducha jednak ugiąć nie potrafi, bo lud czuje już teraz 
ogień w sobie, i spodziewa- śię można, że prędzej czy pó 
znićj oprze się i wystąpi jako nieprzyjaciel. Dziś już ogól­
ny wykj-zyk jest u niego: „Czemuż to my z panami trzy­
mali podczas powstania 1“ Otóż w końcu października 
w całym praw?« powiecie włodawskim dano sobie u

ludu hasło, aby spokojnie, legalnie zaprotestować prze­
ciwko zajęciu parafii przez nieprawych księży. Pierw- 
nza dała w tćm przykład Różanka f dobra Włodawskie 
hr. A. Zamoyskiego) w śia.l za nią poszły: miasto 
Włodowa, wies Orcliówek, Sofibór, Zbanaż, Lubien, 
Hołownca Kodenicc, Muiwica, llola, Przeszczynka, Po- 
lubicze. Budno, Jabłoń, Wisznice, Parczew, Ostrów, 
Sosnowica, Lejuo, Wołoskawoła, którćj to parafii wieś 
Bru88 prawie sama czynna była. Cały ten ruch odbył 
się wszgdz,ip jednym porządkiem. Pilnie przestrzegając 
się wzajemnie, aby nie w nocy działać, żeby to me 
miało cechy rozboju, w biały dzień cała gromada, ze­
brana najczęocićj przez sołtysa miejscowego, szła przed 
plebanią, zmów iwszy się najprzód z gromadami z innych 
wsi tćjże samćj parafii ; wtedjr same kobiety wynosiły 
spokojnie rzeczy popa na ulmę, bacząc, aby nic się 
nie uszkodziło i nie zginęło; następnie zamykały na 
klucz plebanią, a otworzywszy cerkiew (tu już z pomocą 
mężczyzn) rozpoczynały modły i pienia nabożne, po­
stawiwszy wprzódy na ołtarzu monstrancyą. Potem 
wszyscy do dom o się rozchodzili. Przy tych dobrych 
objawach musi być i reakeya. W tak wielkiej ilości 
ludzi bp . zaprzedani nowemu porządkowi rzeczy, do­
noszący kto jest promotorem do tych działań odpornych. 
Liczba ich .cdnak bardzo mała, a ogół tchnie iuchem 
poświęcenia, wiary i wytrwałości. Zadziwiająca jest 
nawet w ustach tego ciemnego ludu ta mowa pełna 
zapału dla sprawy, która, mówią : „jest dla nas święta, 
bo chodzi o zbawienie duszy naszćj.“ Zadziwiająca 
jest rezygnacya, z jaką czekają na los i kary, jakie 
im rząd gotuje: przy goto wae i są na Sybir, więzienie, 
knuty, odarcie z mienia całego. (Nic w tćm przesa­
dzonego niemal. I nie można nazwać tego fanatyzmem, 
chwilowym zapałem, bo nim jpszcze przystąpili do 
działania, gotowi już byli na wszystkie koleje losu, 
mające im po tćj protestacyi przypaść w udziale; za­
czynali to rozważnie, z namysłem, modląc się groma­
dnie po chatach, aby im Pan Bóg dopomógł.

Dnia 7 listopada nadeszło do miasta Włodawy 2 
roty piechoty, sotnia krzaków i szwadron ułanów ale 
ich nie przestraszyły. Wiedzieli oni naprzód co ich 
czeka, zresztą mieli przykład na braciach swoich w 
pow. Radży lisi im i Bialskim. W Włodawie dma 8 
listopada uiedzielaj gęste pikiety kozaków nie wpu­
szczały włościan do mia.-ta — a miejscowych, którzy 
nie dawali przystępu do cerkwi nieprawemu księdzu 
bili kozacy leżących pokotem aż do rozkrwawienia. 
Rozkaz ten wydał zapewnie miejscowy naczelnik po­
wiatu. Tur, który znany jest ze swćj srogośei w la­
tach 1863 i 1864 w mieście Łukowie. Następnie om­
dlałych z bólu, wyrzucili na drugą stronę parkanu, 
otaczającego cerkiew

Od 12 listopada naczelnik pow. Tur, eskortowany 
przez kilkudziesięciu kozaków, puścił się w objazd po­
wiatu, mając za soby w obwodzie kilka oddziałów 
piechoty. Celem tćj przejazdki było namawianie ludu 
do uspokojenia się i wprowadzenia napowrót wypędzo­
nych księży. Środki jednak do tego były nie inne 
jak gro/.oy i baty. Opierających się prawie wszędzie 
bez wyjątku, bić kazał niemiłosiernie. Był wypadek 
niestety w parafii Wołoskawoła, która, jak to było 
wyżćj, choć wypędziła jak innt popa, jednakże, jako 
przybliżoną do powiatu Chełm: kiego- gdzie sebyzma 
wpływ wywiera silniejszy, na widok wojska, przeby­
wa jąceto z hukiem, śpiewem, bębnnmi, strucbl ił 1 i uko­
rzyła się w osobie kilku włościan, źle myślących, przed 
pierwszym nrzybyłym oficerem. Inni jednakże z tćj 
samćj parafii rozpaczają nad czynem swoich współbraci. 
Na usprawiedliwienie tycb nicszczęśliwj ch trzeba wie-" 
dzieć, że Tur nie zaniedbuje zapowiadać najsraszniej- 
szych kar dla „buntujących się,“ jak ich nazywa, ogła­
sza że rozkaz strzelać, bić, rznąć, wieszać, ale do­
daje ,-jezIi się upokorzycie i wyjdziecie do mnie z chle­
bem i solą, wszystko wam darowanćm będzie.“ 1 dzi­
wić że się tu ludowi, który, widząc siłę zbrojną 1 sły­
sząc te groźby, traci odwagę i robi co mu nakazuję 
ta siła brutalna z pominięciem prawa i ludzkości. Nikt 
jednak, żaden z oficerów oddanych Turowi, nie wierzy 
aby ukorzenie takie było „zczere; dają się z ićm sły­
szeć i wyznają, że lud robi to pod Btrachem, a że w 
istocie opór ten jego bierny, jaki był przed tym ru­
chem, przeciągnie się jeszcze długo

W każdćj parafii po kolei Tur był przytomny wpro­
wadzanie popów na plebanie, kcżacy wypędzali batem 
mianowic«e kobiety, niechcące brać udziału v f i 
czynności. J

Dnia 20 grudnia. Dziś wszyscy księża intruz, 
są już na swoich parafiach» wszędzie lud pud przemo­
cą, stawiając opór krócićj lub dłużćj, zgodzić się mu­
siał, przynajmnićj pozornie.

W Ustiowie, Uhninie, Uścinowie i w innych nu- 
blizkich lymze parafiach Diii ludzi aż do pokaleczenia 
1 śmierci. Pod Ostrowem jest wieś Jamy; mieszkańcy 
jćj są prawic wszyscy olearze z profesyi; oni to naj­
silniejszy opór stawią; dotąd, pomimo że trzech z nich 
pod batem zgon znalazło, a wielu poranionych, dotąd 
mówimy, podpisu odmawiają. Do tego stop La Lii Tur 
ze swemi oprawcami poranił batami, że lazaret w tćj­
że samćj wsi założyć musiał. Ody już nieszczęśliwe 
ofiary prawie dogorywają pod razami, donoszą ich na 
wygijeaic i odpoczynek, a potem znowu bi. Jaczyna- 
ją. I to dzieje się w XIX wieku! Serce się krwawi 
łzą oko zacbpdzi, słysząc i widząc te okropności.

Dnia 21 grudnia. Dochodzą wieści że proboszcz 
łaciński z Ostrowa, ks. Pnrafiński, siostra jego i si. - 
trzemca aresztowani zostali. Trzeba bowiem wiedzieć 
że rząd gwałtem ehce dowieść, iż ruch ten wywołany 
został nie z własnego popędu włościan, alo poddmu-



chnięty od îacinnikôw, zaręcjyć jednak możemy, że 
tak nie jest; lud sem czuje mę zadrażniony w naj- 
droższćm swój im uczuciu, jakim jest dla niego religia, 
a im gdzie oświata w wyższym stopniu rozbudziła 
umysły, tém opór był silniejszy, rozumniejszy, tém 
większa solida ao ic łączyła włościan w jednéj tak dro- 
giéj im sprawie.

Teraz są, oni na pozór zwalczeni, przycichli,' bo 
wojska, rozkwŁterowane na zimowe leże w powiecie 
włodawskim, dopomagają miejscowéj policyi do nagi­
nania woli nieszczęśliwego ludu. Przy każdćj cerkwi

1’est wyznaczony nowy etat na jednego milicyanta, 
Ltóry ma obowiązek spisywać z imienia, „ nazwiska, 
kto bywa lub nie w cerkwi. Strażnikowi temu do­
starcza'żywności parana. (Dokończenie nast.J

„Żywot św. Wim co tego a Faulo“ 147 stron. Poz 
nań. K"if garnia Daszkiewicza 50 fen.

Mowy posłów: Taczanowskiego, Niegolewskiego 
ętrzy) i przeciwników. — Poznań księgarnia Żupsuśkiego.

Mowa posla Jażdżewskiego tamże.
Mowa posła Niegolewskiego nakładem Orędowni­

ka“ 1 sgr
Ks. Kojat wydaje książkę: „Opactwo Pelplińskie“ 

czjli dzieje Pomorza i klasztoru Pelplińskiego. 30 ar­
kuszy druku. Kto zapisze to dzido do 15 kwietnia 
w księgarni Romana w Pelplinie i Pelplin in Westpreusei ) 
płaci 4 marie później 5 marek.

Paratja bez pasterza, 5 sgr. Księgarnia Daszkie­
wicza w Poznaniu.

Drcga da nieba. Najlepsza książka do nabożeń­
stwa dla (‘zim fi sgr. Księgarnia Daszkiewicza w Po­
znaniu

F.artnik (pszczelarz) postępowy Pi une poświęeone 
pszczelnictwii i ogrodnictwu, 2 razy na miesiąc. 3 marki 
na rok. L^ów (Lemberg in Galizitni Ulra Łyczak 
wska nr. 93. Pieniądze m< żna przesłać przekazem po­
czt wvm. — Pismo to podaje c»łą naukę hodowania 
pszczół od początku.

Od iłedakcyi.
J. P. w St. Domowych spraw nie trzeba ogłasza«
S. K przy Opolu. Jakie były ćwiczenia nabożne 

za które chcecie dziękować.

KÜRYER GÔRNOSZLAZKI.
Ogłoszenia do „Katolika“ przyjmuje: na Bytom i okolicę księg. p. A. Weitzel; na Katowice księg. p. A. Krasa; na Królewską Hutę zegarm. p F. Kalicinski i piekarz p. Heda

Zwrai amy uwagę Przewieletmego Duchowieństwa, życzliwych 
nam Wiarusów na następujące dziełka naszego nakładu, które podług 
cenzmy zacnych duszpasterzy są bardzo pożyteczne w obecnym czasie:

1. Książeczka Jubileuszowa, obejmujęca 40 stronic, opra­
cowana podług rękopismu, księdza kanonika Fietzka, świętćj 
pamięci fundatora kościoła Piekarskieg.o Nasza Książeczka 
Jubileusz« wa jest najobszerniejsza z wszystkich dotąd wyszłych 
ks lążeczek tegóż rodzaju, a przytćm najtańsza, bo 1 egzemp. | 
kosztuje tylko 1)2 fegr, czyli 15 fenigów nowych; przy 
większych zapisach wprost od redakcyi „Katolika“ znaczny 
rabat.

2. Chrześcijańskie Niezapominaiki na całe życie, czyli 
pamiątka pierwszej komunii świętej (dla dziewcząt). 1 egz. - 
1 śgr. czyli 10 fen. now.

3. Chrześcijański Paszport na całe życie, j;.ko pamiątka 
pierwszej Komunii śnnęlćj (dla młodzieniaszków) cena 1 egz 
— 1 śgr. czyli 10 ien. nowych. Kiedy obie ostatnie brosz, 
przed dwoma laty wyszły z pod prasy, rozeszło się w kilku 
tygodniach 6000 egz ; zeszłego roku daremnie żądano tychże 
dziełek; dla więzienia autora nie mógty być wydane. Obecnie 
uskuteczniliśmy drugie wydanie, ponieważ liczne nadeszły za­
mówienia. Obie książeczki zawierają prześliczne nauki i prze­
strogi dla młodzieży, którą po opuszczeniu szkoły niezliczone 
niebezpieczeństwa w zepsutym świecie czekają

Obecnie drukujemy i w kilku dniach wydamy:
4. Pum7 utka bO-letmrgo Jubileuszu kapł ńjtwa czyli sekundycýi

■. »inknohańszbgo Aycypasterza, Najprzew. Księcia Bi- 
że 17 Kwietnia nasz Najprzew. Arcypastórż oiTli?c/û£/»''v8?'MU 
jubileusz swego 50 letniego kapłaństwa Życiorys zacnego Ju­
bilata doniesie wam niezliczone zasługi Jego i zapewnie zaj­
mować będzie każdego wiernego katolika.

5. «.mód Stróż, czyli książka modlitewna dla młodzieży, przy 
stępującej po pierwszy raz do ŚŚ. sakramentów. Książeczkę 
tą wydajemy za radą gorliwych duszpasterzy, aby zadosyc uczy­
nić wielkiej potrzebie.

6. Pierwsza spowiedź, czyli rachunek sumieniu, oraz mo­
dlitwy dla dziatek, gotujących się do przyjęcia Sakram. ŚŚ.

Spodziewam się, że Prztw. Duchowieństwo i życzliwi Wiarusy, 
zamiast z innych kuęgaru od nas kupować Dędą uziełka i broszurki, 
aby w tak ciężkiem dla nas położeniu wspomagać wydawnictwo nas/e.

Karol IM inrlf n.

i pomieszkanie, położone 
przv rynku czyli targowi­
sku wynajmuję od 1 Kwiet. 

Lipiny w marcu.
Józef Mora vie.fi.

Młodzieńca
przyjmuję jako ucznia pod korzy- 
stnemi warunkami

Skład win i restauracya 
E. Kaliciński

w' Królewskiej Hucie. 
Bliższych wiadomości udziela także 

redakeya „Katolika.“

Polecenie.

ÜS

Mac luny do szycia systemu Weh- 
ler i Wilson, Hone — orygi 
naine, dla szewców, kraw eów, 

dam. Ceny najtańsze. — Opłata ra­
tami.

Mikołów.
Brück.

Prawdziwa maść blöchiera. *) [lekarstwo naturalne | w pu­

dełkach opatrzonych stemplem. .(Mihgelhabďí) przez

najsławniójszych lekarzy badana i polecona przeciw: goścowi, darciu, 
gruczołom, liszajom, nagiotkom, wszelkim otwartym, ropiącym, od­
mrożonym, spalonym ranom; przeciw odleżeniu, puchlinie. Zawszi 
wywiera najlepszy skutek

*) Sprzedąją pudełko po 30 i 5u tenygów apteki w Królewskiej 
Hucie, Hueuo t\ntoniuy, Starym Biećuniu, Bytomiu, harolat, Lipinach,Mi­
kołowie, Paci kpwie, Głupezynacli, Kietrzu, Räuden, Katowicaih, Baborowie, 
krapicach, Lublińcu i panowie aptekarze A. Hauser w Gliwicach, R. V<*n- 
tzky w Bytomiu G-S. — Fabryka w Gohlis pod Lipskiem. — Maść liez 
•jtempla n prawdziwa.

Czeladnik stolarski
do robienia podstaw do machin, 
także zdolny ślusarz do machin, 2 do­
zorcy przy macninach i maszyniści 
do prowadzenia młockarni z loko 
mobilą znajdą zaraz zatrudnienie. 

Schaedlitz p. Pszczyną.
J. C. Rümenapp.

Ogrodowy czeladnik zdolny pro­
wadzić ogród pod względem 

jarzyny, kwiatów i drzew może do­
stać miejsce dobre w Krakowie.

Bliższe wiadomości w redaKcyi 
„Katolika.“

Z powodu przeprowadzenia się 
sprzedaję cały mój

Skład to ward w
po cenach fabrycznych, dla czego 
wszystkich ztąd i z okolicy zapra­
szam.

Lipiny dnia 26 Lutego 1875.
A. Kołodziej

kupiec.

't Mieszkanie przyaatne na 
i sklep do wynajęcia za 50 tal. 

u kołodzieja.
|i üleina.

Bujaków.

Kupującym u mnie z miasta Kró­
lewskiej Huty i okolicy donoszę 
uniżenie, iż od 15 Stycznia prze­
niosłem mój sklep do domu pana 
Binnek przy ulicy By tomskiój i sprze­
daję dalej pod godłem „Pud tanim 
sklepem“.

„Zum billigen Daden*‘
Królewska Huta.

Jakób Lusiig.

Dottinium
Bogusz) ce pod Ostrzeszowem w W. 
Ks. Poznańskim potrzebuje

= ogrodowego =
kawalera, zaraz albo od i kwietnia

oją posiadłość, położoną w Orze­
szu na szklarni składającą się 

z jedno piętrowego domu, r>grodu i 
6 morgów pola, wyuejmię zaraz albo 
od 1 Kwietma pod bardzo aorzy- 
stnemi warunkami.

Orzesze 1 Marca.
Jnn Śwłerezrna.

Panom gospodarzom polecam 
wszelkiego rodzaju

•ak zawsze wyborne, ręczę za"to 
że mają siłę kiełkowania. 

Królewska^Huta.
D. Proskauer.

gCrßctii5u-rti)cu,

complrn, fin u uh jtufi 
{pämtfg, ojffdrt folligft 

bie Gifcnbanblmifl bon
©riint|al

J?atto«i£.

Wozy robocze, "
całkiem gotowe, najedue- >‘ 
go lub dwa koni ï poleca Ü 
tanio handel żelaza $

W. Grimthal «
w Katowicach. ®

‘ -«i

% nemów,
synów poczciwycn katolickich rodzi­
ców poszukuje zaraz albo od 1 
Kwietnia.

Bytom G.-S.
F. A. Franiol

C

GUSTAW WAUfcR
Szklarnia i Iiaudel towarów szkląuych 

w Katowicach 
uhea Schillera naprzecie âyLagogi.

Od 1 Lutego przyjąłem na skład wszelkiego rudzaju

szkło w tablicach i dęte
z fabryki p. p. S. Pollack & Comp, w Marienhütte pod 
fiiYirÿif.'$riiiSi,rzedaje wszeikicg° rodzaju szkła po cenach

Proszę zatem u mnie kupować

K3 ç ,ariijn ~
N.Kamieiiskipgo i Spółki

w Poznaniu
obniża cenę dla — Abonentów 
Katolika — przez czas wielkiego 
postu następujących dzieł:

1) Bolesna męka Pana ;Naszego Je­
zusa Chrystusa według rozmyślań 
Annj Katarzj ay Emmerich wyd. 
2gie zamiast 20 na 15 śgr.

2) Żywot Pana i Boga naszego Je­
zusa Chrystusa opisany przez 
św. Bonawenturę a przez B. Ope- 
cia przetłum. zamiast 25. śgr 
na 15 śgr.

3) Tomasz a Kempis. O naślado­
waniu zamiast 15 na 10 śgr. 4) 
Ogródek różany 4 śgr. 5) O

poznawaniu własnych ułomności 
zamias 10, 7-2 śfer. h) (( sa 
l.iotnośri i milczeuiu 4 śgr 7) 
Pisma różne 7*2 śgr. 8) Lilio­
wa dolina 6 śgr.

9) Nabożeństwo pasyjne zamiast 2 
śgr 1>2 śgr.

10j Kokowski X. Zwierciadło dosko­
nałości chrześcijańskiej dla sług 
i ospodarzy, 2 części, zamiast 
20 śgr. 15 śgr.

11) Żywoty ŚŚ. Pańskich X. Piotra 
Skargi. 12 poszytów, zamiast 5 
tal. na 4 tal.

Ceny te zr.Iżone trwać będą tylko 
przez czas Wiekiego Postu

Przyjmuje zamówienia na 
książeczki Jubileuszowe na rok 1875 
które w krotce opuszczą prasę.

Lipiny, Spółka spożywcza i oszczętiuospi. -
W Niedzielę 7go Marca o godzinie 6téj popołudniu

walne zebranie
w lokalu zwiąsku.

Przedmiot narady: obór członków zarządu.
ZaiTad.

\\ roeławskie eeny targowe.
Za 200 funtów czyli tou kilogramów pfaciii na łpr^7

najwyższa cena najniższa cena 
mark fen. i i mark. den.

Odpowiedzialny redaktor i naklade l (w
Orukiem

za pszenicę białą..................................... 19 50 1 15 i 70iy u żbłtft 17 80 14 90» żyto ....................................................... 15 20 13„ jęczmień....................................................... 16 20 13 30
„ OWltiS .... 17 20 14 80„ groch . 21 30 17 10

okowita za 100 litrów . 50 SU 19 46słoma za kępę (600 kilogram.) 33 5(i 32 5i)siano 60 kilogram 5 50 5 30ziemniaki za szeffel. 4 3
masło za funt 1 50 i 20jaja za kopę..................................... 3 20 —

zastępstwie) ks. SL Radziejewski Licen. teol. w Mikołowie (Nicola1 O-S ) 
J. Nowackiego w Mikołowie (Nicełti O S.' '


